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Jęciu Gorkiego j l gólną 1 gl wną z.a ad w61czo ci rty-
styczneJ. 

Nie da się w dobrym dr maci odłqczyc postn i od konfl ktu 
W „Jcgorze Bułyczowic'' konflikt rozwij si ni w pla zczyżru f -
bularnej, lecz w id wej, społeczno-filozo · cznej. Trudn v. k -
za(: w tej sztuce posiać, której nie p sl wil by au r przed obli­
czem nadciągających wydarz n, prz d fakt m upadku Ros11 bur­
żuazyjno - .uemiańskiej. Właśnie w pro esie wnlk.1 znmi raj ceg 
układu historycznego z rewolucją wmn) uzyskać ' ł ciw m 
ce poszcze óln postaci utworu. 

Sprawy te koncentrujq u~ nad wszy tka wok6ł sam go Bu­
lyczowa, ponieważ formułuje on SWOJ my 1 absolutnie dokładnie, 
patrząc prawdzie prosto w oczy, odr...::ucając wszystko co by nie 
pozwoliło ją widzieć. Ta J go akcja - akcja dramatyczn 
utworu - obchodzi na z zególnie. Prawda ul ~ ru faksyma 
Gorkiego uja vnia się może naJbardzit'J w tym, ze słuch JąC prawdy 
z ust wroga kl o go i odczm 'ając ludzkie, humarultycznc od­
biec postaci bohatera me mnmy sympatii do wr a klasowego. 
Przeciwnie, cal sztuka, obr ca się przeciw wrogowi kl o 11 mu, 
który radby zatrzymać glnqcą I'7. c-zywistość. \Vi lk ć utworu 
Gorkiego tkwi w nasyceniu siłą. Jest to siła pragnienia walki. 
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Niech żyie przodu;ąca 
nauko i literaturo rod z iecko, 
walczqco o pokói1 postęp 

i przyjaźr1 między narodami 
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Notatka 

K llill ralny 

Sala Teatru była c dziennie z pełnion - w prz wa.in cz 
publiczno. ci robotniczą i młodzieżą. Na mym prz d wil! iu 
widowiska rozlano na vidownl az cuchnący o zmusili) do 
prz rwania wid wiskn n trzy kwadrans w c lu \\: wi trzcnln 
sali; gdy kurtyna poszła ponownie w górę, public:mo. ć ob n 
na sali prz;ii:ła art łów burzq okla kó • W kilka dm potem 
liczna bojów ·n oen rowsk z br na na b lkonle I- go pi tr 
obrzuciła enę zgniłymi j Jami; ktorz ·, przeczekawszy chwil 
aż d montrujqcy chuhg m opusCJh wido\ m , grali dal j. 

Tncyd nly t spowodo\ •oly j dnnk zdjc: 1 z fisza ztuk1. kt6-
fl!j wystawienie w Ó\ czesnyrh w runk eh było poważnym wy­
dan~eniem. Wym galo ono rÓ\\ nicż \ 6wcze ych w runkach po­
li t:cznych i admini tr cyjnych niemałych prz my lno ci ' t n 
imcjat ra - reż;ser który podj ł wpraw dz nie Gar-
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